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w  Wilnie we Wtorek dnia 28 Listopada p .  s .  1 8 2 З  R o k u .

W iadomości K baiowb.
O statnia data gazet sankt-petersburskich jest 

dnia 20 listopada.
C esarz J egomość raczył ozdobić orderem ś. 

W łodzim ierza  3ćy klassy; jenerał majora inżen erów 
Berga  5; dowódcę twierdzy Bugu  półkownika in* 
zenie rów Rosunmark, który twierdzę tę budował; 
półkownika korpusu dróg kommuoikacyy Gour- 
landier , należącego do robot hydraulicznych fabry­
ki broni w Tulę; 1 półkownika Schwartz, dowódcę 
pólku ułanów buhikich, (C. / . )

Jego Króle wska VVysokość Xiążę Pruski W il­
helm  , d. 8 listopada przejeżdżał przez Jumburgy 
zrana o godzinie 8mey , a wieczorem o godzinie 
lo tey  tegoż dnia przejeżdżał przez Naru>q. (G. S. P)

Podług Gazety Senackiey; W  N a jw y ższy m  
J ego Cesarskiey Mości Ukazie , objawionym R zą-  
dzącemu Senatowi p rzez P. M in istra  spraw D u­
chownych i Narodowego Oświecenia, dnia  5o p a ź ­
dziernika  182З roku , wyrażono: J ego Cesarska 
Mość, podług postanowienia K om itetu PP. M ini­
strów , N  а. у w у ż e у  r o z k a z a ć  r a c z y ł :  moc 
N  а у w у ź s Z e g o Ukazu z dnia 2 czerwca 1809 
roku, rozciągnąć i na szkolne summy, tak, iżby 
w tych  m iastach, w k tórych  jedna osoba znaydu-. 
je się w szkole NiunZycielem i Dozorcą, HorodnL 
czowie i Sądy Powiatowe razem ze Strapczym i po­
wiatowym i, obowiązani» na osnowie pomienione- 
go Ukazu, poświadczać summy Kaznaczeystw Po­
wiatow ych, na żądanie Szkolney zwierzchności te ­
go miasta poświadczali i szkolne summy, spoinie 
z urzędnikiem, w szkole znaydującym się.

W edle Ukazu Jego Cesarskiey M ości, R zą­
dzący Senat słuchali przedstawił nia P. M inistra 
skarbu, iż na skutek Ukazu Senatu z dnia igb 
czerw ca roku teraźnieyszego przedstawiał on do 
K om itetu  PP. Ministrów o postanowieniu R ządzą­
cego Senatu, iżby mieszczanom na przyszły czas 
pod żadnym pozorem me było pozwolono u trzy . 
m ywać sklepów winnych (ренсковые погреба:) i 
prowadzić tego rodzą u handlu, z tern jeszcze , iź 
jeśli kto z mieszczan teraz korzysta z tego prawa 
na mocy pozwolenia Rządu, przeto, żeby ich nie 
narazić na niepotrzebne ruynowani.e się, zostawić 
w ich dzierżeniu sklepy winne do uplynienia te- 
raźnieyszego 182З roku. K om itet PP. Ministrów, 
znay dując pomienione postanowienie Rządzącego 
Senatu zgodnem z prawidłami, na posiedzeniu d. 
3o czerwca postanawiał; na doprowadzenie jego do 
wykonania wyjednać N a y  w y ż s z e  zezwolenie; 
a na posiedzeniu d. 18 września oświadczono K o­
m itetow i , iż Cesarz J egomość na postanowienie 
K om itetu z e z w a l a .  Otrzymawszy dla wykonania 
tego wyjątek z Dziennika K om itetu P. M inister 
Skarbu, przedstaw ił kopiją jego Rządzącemu Se­
natow i, prosząc aby dla powszechnego wykonania 
ponnienionego, N a y w y ź e y  potwierdzonego po­
stanowienia. ogłosił je sposobem ustanowionym. 
Przy cze n słuchali załączonego do niey w yjątku 
z dzienników Kom itetu PP. M inistrów. R ozka­
zali: względem wyżey rzeczonego N a y w y ź e y  
potwierdzonego dnia 18 przeszłego września po­
stanowienia Kom itetu PP. M inistrów, dla wiadomo­
ści i należytego w potrzebnym zdarzeniu , eo do

kogo należeć będzie, wykonania, zalecić przez U - 
kazy wszystkim Rządom gubernia lny m i obwodo- 
w y m , Izbom i Expedycyom Skarbowym, i K an- 
cellaryi woyskowey W oyska Dońskiego , również 
przez Ukazy uwiadomić PP. M inistrów , K ontro­
lera Państw a, W ojennych Jenerał G ubernatorów , 
Jenerał Gubernatorów zarządzających i cyw ilne- 
mi sprawami, Gubernatorów Cywilnych, W oysko- 
wego Atamana W oyska Dońskiego, i Urzędowe 
m ieysca; a do Nayświętszego Rządzącego Synodu, 
oraz do Moskiewskich i tuteyszycli D epartam en­
tów Rządzącego Senatu przesłać uwiadomieni*. 
D. 25 października 182З r. {z 1 go D epartamentu).

Cesarz Jegomość, d. 12 sierp. r. t., na po­
danie Nayświętszego Rządzącego'Synodu, potw ier­
dzić r a c z y ł  urządzenie względem opatrzenia o- 
sób ubogich ze stanu duchownego i  sług kościel­
nych. Summa roczna , na ten  cel przeznaczona, 
jest і4з* 65o rub., i  prócz tego pozostaje 7 35o ru$>« 
w bezpośredniem rozrządzeniu Nayświętszego Sy­
nodu, na przypadki nieprzewidziane, potrzebujące 
wsparcia.

K urs sankt-petersburski d. 16 listopada: dukat 
hollen. nowy 11 r. 4o kop.. Zmiana złota 2 r. kop. 9Ó. 
Zmiana srebra 2 r. kop. •

Nieustający dochod kommissyi umorzenia d łu- 
go'w: a stygnący a mi — i— 100  j

6# brzęczącą m onetą — — i procentów
Щ  takąż — — —  Щ  ‘ 83І  |

TURCYA 1 PERSY A.
Gazeta wiedeńska , Oestęrreichiscker Be oba- 

chter, ogłosiła w  zupełności tra k ta t, między Por- 
tą  a P ersyą , dnia 29 Silkad-e 1258 (28 lipca ł8s6), 
zaw arty , którego brzmienie jest następujące:

W  Im ię  Naym iłościwszego Boga.
Gdy różnemi przyczynami w latach o sta tn ie j 

zerwane zostały przyjazne związki między dwó- 
ma potężne mi mohammedańskiemi państw ariii, a  
ich przyjaźń i dobre porozumienie zamieniły się 
w kłótnią i nieprzyjacielstwo. Interessa religii Isla­
mu wym agały pojednania. Oba rządy  postanowiły, 
dalszy rozlew krw i zatamować, i napo w ró t zaw ar­
cie związków przyjaźni zostało pożądanem i w za­
jemnie podanćm.

W  tym  celu został m ianow any , w godno­
ści , wysoki M irza  M ohammed A li M ustafa , 
na mocy firmami od Nayjaśnieyszego K ró la  K ró­
lów, Sułtana, syna Sułtanowego, zdobywcy le th -  
A li Szacha, W ładcy Persyi, z ty tu łem  pełnom ocni­
ka, jako też cd Jego Królewskiey W ysokości, przy­
szłego następcy tronu , Xiążęcia Abbasa M irzy , z 
nadaniem nieograniczonego pełnomocnictwa; » N ay- 
jaśnieyszy P ro tek tor w iary, Stróż miast św iętych, 
W ładca na lądzie i morzu, Sułtan, syn Sułtana, Z do­
bywca M ahmuda Chana , Cesarz Osmanów , ua 
swojego pełnomocnika mianował Jaśnie Oświeco­
nego Mohammeda K m in  R aufd  Pastę, Seraskiera, 
G ubernatora E rzerum , i W ielkorządcę Wschodnich 
ziem państwa osmańskiego ; którzy po zamienie­
niu swych pełnomocnictw i na skutek układów , 
w  pomienionćm mieście odpraw ionych, Ugodzili 
się na poniższe warunki pokoju :

Zasada. W arunki w  Toku 1159 M edity



wartego t r a k ta tu , względnie dawnych granic 
obu p ań stw , i dawnieysze układy względem piel­
grzymów i kupców, wydawania zbiegów, wolnego 
odeyścia wszystkich jeńców, i utrzym ywania posła 
wzajemnie przy dworach, za ważne się uważać, i 
ściśle zachowywać będą. Nie ma bydz naymmey- 
sżego oddalenia się od zaw artych w nich umów ; a 
przyjaźń ińiędzy dwoma potęznemi dworami na- 
zawsze utw ierdzoną zostaje. .

W arunki. O dtąd będzie naiawsze miecz nie- 
przyjacielstwa do, pochew schowany, i będzie uni­
kana wszelka okoliczność, któraby oziębłość albo 
niechęć sprawić, a przyjaźni i dobrey zgodzie prze­
c i ą ć  się mogła. K raje w ew nątrz granic państw a 
osmańskiego, które wczasie woyby, albo przed wy- 
buchnieniem nieprzyjacielstwa, przez persow w po­
siadanie objete zo sta ły , Z tw ierdzam i, Obwodami, 
majętnościami ziemskiemi, miastami i wsiami, po 
upłw iieniu sześćdziesięciu d n i , od podpisania n i­
niejszego tra k ta tu  licząc, w  teraźnieyszym sWym 
stanie, rządowi osmańskiemu powrócone bydz ma- 
ją A  na dowód szacunku, jaki obie strony do 
tego szczęśliwego przywrócenia pokoju przyw iązu­
ją jeńcy przez obie strony zabrani wolnie puszcze­
n i i bez przeszkody do swego kraju powrócić ma­
ja- m aia bydź oni na granice obu krajów odesła­
n i, a  na" drodze żywność i inne rzeczy potrzebne 
dawane będą.

A rtyku ł I. Oba wysokie Mocarstwa przy­
rzekają, że się, ani jedno, ani drugie, do wew nę­
trznych  spraw tych  państw względnie, wdawać 
nie będą. Rząd perski odtąd nie pozwoli sobie ża­
dnego" zrządzić zamieszania, w  okrę|ach  Bagdadu 
i K urdystanu , w ew nątrz granic państwa osmań­
skiego położonych, albo jakąkolwiek niespokoyność 
wzniecać, albo też władzę sobie nad tetaźmeyszyini, 
albo dawnieyszymi posiadaczami tych krajów przy­
właszczać. A jeżeliby w granicach tych krajów 
mieszkające narody , jedney albo drugiey Strony, 
wczasie letniego lub zimowego przemieszkiwania, 
granicę p rzesz ły , w tedy się ajenci Jego Króle w- 
skiey W ysokości przyszłego następcy tronu z ba­
szą Bagdadu, względem postanowienia należytego 
trybu tu , jako też względem opłaty czynszu za jia- 
stw iska i względem zadosyć uczynienia różnym żą­
daniom ułożą, tak, iżby to naymnieyszego powodu 
do nieporozumień między obiema rządam i dawać
nie mogło. , ,  * *. > . » * *

A rtyku ł U • Póddani perscy, którzy jaku piel*
ćrzym i lub podróżni , udają się przez kray otto- 
m anski do miast ś więty eh M ekki \ M edyny y lub 
Ш  do innych mahometańskich, mają bydź zupeł­
nie wolni od wszelkich podatków, i nic od nich, 
Według prawnego zwyczaju, nie powinno bydź wy- 
maganem. Podobnież nie ща bydź wymaganem 
od pielgrzymów, udających się do Keberlah i N u - 
j u f f , kiedy nie prowadzą z sobą żadnych towa­
rów  ani haraczu, ani podatek żaden nie ma się po* 
bierać, w przypadku jeśliby handlowe artyku ły  z so­
b ą  mieli, więc od tych  własnośęi ma bydź^zwy- 
czkyne cło pobierane; ale oprócz tego, mc od wła* 
Icicieli nie powinno bydź żądanem* Perski rząd o- 
bowiązuje się nawzajem toż samo postępowanie z ku­
pcami i poddanymi państw a ottomańskiego Zacho­
wać. Stosownie do dawnieyszych umów, mają bydź 
йе Strony wezyrów E m ira  E lhadz  (dowódcy ka­
raw any pieigrzymskiey) i innych dowódców i rząd ­
ców dawne układy względem perskich pielgrzy­
mów i kupców w całey swey mocy utrzym ane i 
Zachowane. Pielgrzym i z D am aszku  mają bydź 
przeprowadzani do mieysc świętych i stam tąd na 
pow rót,AoDamaszhu,i im mają bydź ze strony E m i­
ra  E lh a d i  wszelkie Wżględy okazywane, wszelkie 
ninieyśzey umowie sprzeciwiające się postępowa­
nie zakazuje się; przeciwnie, wszystko ma bydź czy- 
nionem dta dania im opieki i pomocy. W  przypadku 
jeśliby Zaszły kłótnie między perskimi pielgrzyma­
mi, wtedy E m ir E lhadz  obowiązany jest je sądzić 
wspólnie z najznakom itszym  zpomiędzy nich. Dla 
kobiet orszaku N ajjaśniejszego Króla 1 erskiego, dla 
małżonek &rólewiców albo magnatęw państwa, b ę ­
dących w pielgrzymce do M ekki, a|bo do Keber­
lah i N u j u f f , mają bydź ich randze należne^ 
uszanowanie i cześć okazywane* 1 erscy kupcy i

poddani będą płacić też same należności celne, co 
kupcy i poddani rządu ottomańskiego. Cło będzie 
raz tylko wybierane, 4 procenta od ceny tow arów  
wynoszące; potrzebne pasporta [Teskeres) będą w y­
dawane, i dopóki własności zostają w ręku pierw ­
szych właścicieli i  nie przeszły do innych osob, 
nie będą wybierane żadne podatki celne; persey 
kupcy, handlujący cybukami z Siras do Konstan­
tynopola , będą mieli wolność nieograniczoną pro­
wadzenia tego handlu, i prżedawania rzeczonych 
cybukow komukolwiek. K upcy poddani i tiależący 
do obu wysokich m ocarstw , którzy zwiedzają je­
dno z obu państw  dla religii mahometańskiey, ma­
ją doznawać przyjacielskiego obejścia się, i opieki 
od Wszelkiego uciemiężenia i niesprawiedliwości.

A rtyku ł I I I .  Jeśliby (kurdyyskie) pokolenia 
H yderanlu  i Sibbiki, które dały powód do kłótni 
m iędzy obu Wysokiem! m ocarstw am i, a teraz  na 
ziemi państwa ottomańskiego mieszkają, nadal 
przestępow ały granice p e r s k i e i  spustoszenia 
z rząd za ły ; w tedy obowiązane są Władze tu re ­
ckie g ran iczne , starać  się zapobiedz tem u i w in­
nych ukarać. W  przypadku, gdyby te  pokolenia 
nieprzestawały napadać na granice perskie, i nie- 
spokoyności zrządzać, a władze graniczne tako­
w ym  napadom nie zapobiegały, wówczas rząd o t-  
tomański zrzecze się nadtem i pokoleniami opieki; 
i  jeśliby, jjędług własnego wyboru i woli do P er- 
syi powrócić chcia ły , w tedy do ich odeyścia nie 
będzię czyniona przeszkoda lub opór. Jeśliby po 
przybyciu do Persyi znowu do T urcyi przeszły, 
w tedy hie mają od rządu ottomańskiego oczekiwać 
żadney opieki i przyjęcia. Jeśliby przybyłe na po­
w ró t do Persyi pokolenia, chciały mieszać spokoy- 
ność pS^stwa ottomańskiego, wtedy obowiązane są 
Władze**graniczne perskię wszystkiego u ży ć , dla 
zapobieżenia tem u nieładowi.

A rtyku ł I V .  Stosownie do dawnych Umów, 
zbiegi z jednego do drugiego kraju wzajemnie nie 
znaydą żadnego przy jęcia; również ustaje odtąd 
Z obu stron wszelka opieka dla, pokoleń, w ędrują­
cych, z Persyi do T urcyi, lub z T urcyi do Persyi.

A rtyku ł V* W łasność kupców perskich, k tó ­
ra  w Stam bule , podług w yroku sądowego i na to 
spisanego protokołu sekWestrowańą Została, lub teź 
gdzie indziey sekwestrowanie o«ey nastąpiło, ma 
bydź w sześćdziesięciu dniach od podpisania t e ­
go tra k ta tu  właścicielom wydana. Co się tycze 
innych rzeczy , które prócz własności sok w es fero­
wanych, pielgrzymom i poddanym persk im , pod 
Czas woyny w krajach osmańskich przez różnych 
wezyrów i wielkorządców przemocą mogły bydź 
zabrane; przeto za podaniem od rządu perskiego, 
mają bydź wydane ajentom , podobnież zrabowa­
nych osób ferm any , a kiedy złożą praw ne dowo­
dy o rzetelności swoich żądań, zadosyć uczynie­
nie żądaniom niechybnie ma nastąpić.

A rtyku ł V I. Jeżeli po śmierci perskiego pod­
danego na ziemi ottotfiańskiey, żadnego nie będzie 
prawego dziedzica, ani exekutora obecnego, w tedy 
urzędnicy fiskalni {Beit - ol - mai) po wydaniu 
w yroku sądowego spisany protokuf pozostałości 
w  archiwum  śądowem złożyć mają. Przez rok 
rzeczy powinny bydź na pewnem micyscu złożo­
ne,, i za stawieniem się prawnego dziedzica lub ad* 
m inistratoraj pozostałość według praw nie spisane* 
go i złożonego protokułu, będzie mu wydana. Zw y- 
czayne opłaty i najęcie m iejsca, gdzie rzeczy zło­
żone były, sukcessor zapłacić powinien, i jest Obo­
wiązany, jeśliby pozostałość w rzeczonym czasie spa­
liła się lub zniszczoną została, zrzec się wszelkiey 
pretensyi. Jeżeliby zaś w rzeczonym czasie dzie* 
dzic lub exekutor zmarłego nie przybył; w tedy 
urzędnicy fiskalni, za wiedzą agenta rządu per­
skiego, przystąpią do sprzedania pożostałóści zm ar­
łego, a ztąd zebrane pieniądze wezmą w depozyt*

A rt. V II. Stosownie do daw niejszych umów 
i dla utw ierdzenia związków przyjaźni, co trz y  
lata  będą wysyłani posłowie dla rezydowania przy 
rzeczonych dworach. Poddanym obu wysokich 
m ocarstw , k tórzy  się w czasie woyny ż jednego 
kraju do drugiego oddalili, z powodu tego sczęśTi*- 
wego pokoju, ma bydź udzielone przebaczenie. 

A rt. ыщ уЪоІфУі УУ zasadnie umowy w y-
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liczone punkta i warunki, tudzież różne artykuły , 
k tóre były, wypadkiem konferencji będą od obu 
stron  przyjęte. Nie będzie żadnego domagania się 
za rabunki i s tra ty , albo wynagradzania kosztów 
wojennych,owszem od obu rządów ,przyjm uje się za­
sada zapomnienia wszystkich wypadków przeszłych.

Stosownie do dawnego zw yczaju , potw ier­
dzenie tego tra k ta tu  ma bydź wymienione, i w 
sześedzesiąt dni po podpisaniu tego autentycznego 
kktu, posłowie drugiego rzędu obu krajów, powin­
ni zjechać się na granicy, a ztąd udać się na dwo­
ry  wzajemnych państw , dla złożenia potwierdzo­
nych traktatów . Tym  sposobem przym ierze od­
nowiono i potwierdzono, i najszczersze pojedna­
nie się nastało od dnia podpisania tego traktatu* 
W aru n k i powyższe i urno Wy mają pozostać zupeł­
nie, i nie powinny bydź przedsięwzięte żadne środki 
któreby przeciwko prawom przyjaźni bydź mogły*

Pełnomocnik rządu ottomańskiego, na mocy. 
Swego pełnomocnictwa n in iejszy  tra k ta t d. 19 
Silkade roku 12З8 podpisał i pieczęć przyłożył, na 
k tóry  ten, zupełnie jednako brzm iący intrU» 
m ent od pełnomocnika K róla Jmci perskiego na 
mocy sobie udzielonego pełnom ocnictwa wymienił. 
(M. P.) M ohammed (M. P.) Mohamed

K m in R a u f  A li.

Od granic tureckich dnia  10 listopada.
L isty  z Korfu  pod d. 29 z. m. donoszą, 1i  ba­

sza śkutaryyski przybył we 12,000 woyska pod Mi"s- 
solimgi i obiegł tę  ważną tw ierdzę. Gdy się o 
tern dow iedziano w M orei, ruszyło natychm iast
7,000 greków pod dowództwem Kolokotroniego i 
D em etryusza Ypsylantego  na odsiecz tw ierdzy, 
tem bardziej, iż basza spodziewa się jeszcze zna­
cznych posiłków, (z Gaz. W arszi)

Я  І П  P A H I  U .
M a d ry t dnia  10 listopada*

(Z Gazety Warszaw&kiey.)
M onarcha nasz dał Infantowi Don Sebastian$ 

order Złotego Runa , a  Xięciu M athieu M ontm c- 
r e n c y , Parowi francuzkiemu, wielki krzyż orderu 
Karola I I L

K ról Jmć rozpdrządził względem dochodu i 
opłat z dóbr, które klasztorom zostały zabrane i 
jeszcze nie są im zwrócone, iż dla zatarcia wszel­
kiego rew olucyjnego gw ałtu, dy rekcja  publiczne­
go kredytu ustaje, a na jey m iejsce nastąpi admi­
n istrac ja  z intendentów i prałatów* która poty 
niemi ma zawiadywać, póki nie będą zwróconemi 
klasztorom.

Biskup urgelski odprawił d. 3o z. m. uroczy­
sty  wjazd do stolicy swojey. Dowódca francuzki 
z calem woyśkiem, władze m iejscowe, i  znaczna 
część mieszkańców* wyszli na jego spotkanie aż do 
wsi Alas. Przyjęcie biskupa było bardzo wspaniałe.

M arszałek M oncey  zaraz po w ejściu  do Bor- 
ćellony wydał następującą odezwę.4 „ Mieszkańcy 
Barcellohy! W oysko francuzkie zajm uje tw ie r­
dzę i miasto ,imieniem waszego M onarchy, upa­
tru jc ie  w  szeregaćh naszych jedynie sprzym ie­
rzeńców i przyjaciół. Będziemy szczęśliwi, s ta ra ­
jąc się wspólnie z wami o utrzym anie porządku i 
śpokóynośći. W  zaufaniu, iż czuwamy nad wa­
sze™ bezpieczeństwem, powróćcie do zw yczajnych 
zatrudnień. Nauczeni doświadczeniem, złóżcie u 
stóp waszego M onarchy hołd przywiązania i Wier* 
ności. Niech żyją ВигЬопоіѵіе! Niech żyją K ró ­
lowie Francuzki i Hiszpański!1*

D nia  i 3. Dziś o godziriió 2giey po południu, 
rodzina Królewska odprawiła wspaniały wjazd do 
tu te js z e j  stolicy. W ystrzały  działowe ogłosiły 
przybycie K rólestw a Ich mość i rodziny Ich  do ro ­
gatki Atochskiey. Udali się naprzód do kościoła dla 
podziękowania W szechm ocnem u za szczęśliwy po­
w rót. Ruszyła potem parada w  następującym po­
rządku: poprzedzał kom endant placu na czele swo­
jego sztabu , za nim 9ty  pólk strzelców konnych, 
daley oficerowie głównego sztabu francuzkiego i 
gwardya bokowa. Jechali potem Królestwo Ich- 
mość na wspaniałym wozie tryum falnym , umyślnie 
zrobionym, wkształcie starożytnym , nadzw yczajnej 
Wielkości, i mającym przeszło 25 stóp wysokości.

W óz t e n , ciągniony, podług jednych przez 24, a 
podług drugich przez 100 ludzi, pięknie i jedna* 
kowo ubranych, otaczały grupy tancerzy i tance­
rek, które, tańcując kilka kadryilow, śpiewały roz­
m aite pieśni narodowe. W szystko to miało w sobie 
cóś teatralnego, cohiszpani w podobnych uroczysto­
ściach bardzo lubią. Orszak woyska był liczny. 
Znajdow ało się w nim kilka- półko w hiszpańskich, 
ubranych w nowe piękne m undury, ochotnicy kró­
lewscy, korpus jazdy ochotników, pólk jazdy, kor­
pus żandarmów i batalion gw ardyi bokowey. 
Około wspomnionego królewskiego zwyciężkiego 
wozu jechali konno : Hrabia Guilleminot, jenerało­
wie porucznicy Hrabiowie Griindler i Audenardo, 
oraz marszałkowie polni Ы. Hilaire  i  Johannes. 
K ilka oddziałów gwardyi bokowey francuzkiey 
i półk kirys sy er ów gw ardyi Xięcia B erry, koń­
czyły paradę. W szystek lud okoliczny zebrał się 
do stolicy na tę  uroczystość. W szędzie witano 
M onarchę radośnemi okrzykam i. Przy zamku zgro­
madzili się ministrowie* posłowie zagraniczni, gran­
dowie hiszpańscy i*- wiele znakom itych osób na 
przyjęcie K rólestw a Ichmość. W ieczorem  oświe­
cono całe miasto; wszystkie domy ozdobiono czer- 
wonemi i błękitnem i kobiercami. M ajętniejsi nie 
Szczędzili pieniędzy, aby przody domow swoich 
jak na jw span ia le j przystroili i pozłocili, i przez 
to  zwyczajem tu te jszy m  ol^zali przyw iązanie do 
M onarchy. Jakoż w podobnych zdarzeniach K ról 
Jmć zwykł pieszo chodzić po mieście* i oświad­
czać zadowolenie swoje z naygustownieyszego o- 
świecenia domów, czego jednak tym  razem  nie u- 
czynił dla niepogody. Ju tro  obeyrźy M onarcha 
Wojsko frahcuzkie, stojące na osadzie w M adryciet 

Słychać , iż K ról Jmć wydał wczora kilka 
postanowień w A ranjuez , których jeszcze nieogło- 
szono. Jenerał Pozzo di Borgo nie był w czora w  
Aranjuez, jak z początku głoszono. Chce M onar­
cha , aby wysłuchanie jego odprawiło się nayuro- 
fcżyściey, i tym  ćelem przeznaczył dzień i 5 b*»m.

F  R А H С у A.
(z Gazety W arszaw skiey .)
P aryż dnia  18 listopada.

Sfychać, iż postanowienie królewskie, wzglę­
dem rozpuszczenia te ra źn ie jsz e j izby deputow a­
nych, jest już podpisanem, lecz jeszcze nie będzie 
ógłoszdnem, z powodu, iż wediug konsty tucyś w 
razie rozpuszczenia, izby, ho we posiedzenie, w prze­
ciągu 3 miesięcy po ogłoszeniu wydanego w tey  
mierze postanowienia, rozpocząć się powinno, rząd  
zaś myśli dopiero w m arcu zwołać nową izbę.

Rozchodzi się tu  list Króla hiszpańskiego do 
M onarchy naszego, dziękujący za oswobodzenie je­
go, i odpowiedź M onarchy naszego, z pow tórze­
niem rad, danych przez Xiążęcia AngouUme , w 
liście z po rtu  Santa M a ria , jako to: aby ogłoszo­
ne powszechną am nestyą z wymienieniem w yłą­
czających się hersztów rew olucji, i aby zaprowa­
dzono system at repreżentacyyńy przez zwołanie 
dawnych stanów; %

Słychać, iź jenerałowie hiszpańscy, M orillo i  
Ballasterosj mają przybyć do Frańoyi. Mówią tak ­
że, iż jenerałom M ina , Rotten , M ilans  i t . d", zo­
stawiono wolność udania się dokąd zechcą. W o j ­
sko konsty tucyjne w Katalonii, i korpus B alia - 
sterosa, udadzą się na wskazane stanowiska, a po­
tem  będą rozpuszczone.

Pan A ld ez9 sekretarz M in y , zabrany da- 
Wńyiy w niewolą wojenną, wyjechał z Perpigtian  
do Barćellony.

Słychać, iż jenerał Guilleminot zostanie m i­
nistrem  woyriy, k tóry  to urząd Baron Damas pia­
stow ać ma do czasu przybycia jego.

W ątp liw ą  jest rzeczą, czyli jenerał konsty­
tu c y jn y  hiszpański San M iguel żyje lub um arł. 
L isty  z Bajonny  wnosić każą, że żyje; donoszą bo­
wiem , iż pospólstwo w Saragossie chciało wybić 
drzw i więzienia dla zabicia tego jenerała, i że w o j­
sko nasze dawszy ognia uśmierzyło rozruch.

Obrona Xiąźęcia Talleyrand  na zarzuty X ią- 
żęcia Ręvigo (Sąoary) rozchodzi się w  rękopiśmie. 
Słychać, iż nie będzie drukowaną.



Dnia 7 b. pm. żandarmowie przyprow adzili 
do wieź enia w Tuluzie  byłego półko wnika Gau- 
chais i kaprala, obu zbiegłych francuzów'. Bada- 
nia,ioh rozpoczęły się d. 9 b. m.

Gazeta m adrycka z dnia 10 b. m. odpowia­
dając na niektóre artykuły  pism publicznych lon­
dyńskich zapewnia, i i  postanowienie królewskie, 
skazujące pewną klassę ludzi, ie na wygnanie, lecz 
na oddalenie o i5 mil od stolicy, zostało uskutecz­
nione z nay w iększą łagodnością; ze nie 900 lecz 200 
osób opuszczało co tydzień Madryty i ze nikogo 
z  tych osób nie przymuszano do wy у ś ci a piechotą, 
lecz owszem wszystkie wyjechały pojazdem, lub 
konno; nakoniec, i i  fałszem jest, jakoby propono­
wano przymuszoną pożyczkę, i jakoby w Hiszpa­
n ii istniała junta Apostolska.

Donoszą z Brest o rozpuszczeniu do domu 
ludzi z kilku okrętów wojennych. Postanowił 
w tey  mierze K.ról Jmć aby naypierwey uwolnio 
no od służby tych  m ajtków , którzy są wsparciem 
swoich rodzin, a potem tych. co od 2 lat służą 
na okręcie i nie są żonaci. Gufniono oraz wydany 
niedawno rozkaz, względem nowego zaciągu.

Czytamy we wczorayszym dzienniku Gwiazda, 
co następnie: „C hciał K.ról Jmć aby uczyniono 
przysposobienia na przyjęcie Xięcia Angoulerne. a 
zatem skromność tego Xięcia będzie musiała uledz 
rozkazom M onarchy. Odmieniono tra k t podróży 
iego. Dnia 3p b. m. nocować będzie w Tours, i 
zam iast do Orleanu przybędzie^ dnia 3i b. m. do 
Chartres, a dnia 2 przyszłego m iesąca do Paryża . 
Jechać bedzie na Fersailles. W Jadze wojskowe 
i rozm aite deputacye udadzą się na jego spotkanie, 
w tymże czasie weydą do Paryża  wszystkie półki
gwardyić* » . .

Unia  20. M arszałek 1 m inister domu kró­
lewskiego , margrabia Lauriston, prz>był wczora 
o godzinie Зсіеу zrana do tuteyszey stolicy, o gtey 
złożył Królowi hołd uszanowania , a o południu 
był na radzie m inistrów .

D nia  21. W edług listów z W ittory{  pod d. 
Ю b. m. znaczna część 7mey dyw iz ji pozostanie 
W Hiszpanii. Dowodzić nią będtie jenerał poru­
cznik Baron Jatnin, ma się nazywać d y w iz ją  wyź 
szey E bry, i zajm ow ać Sarltorię St.Sebast ąn> pro- 
w incyą Guipuscoa, orap część N aw arry. Główna 
kw atera  będzie w W ittory i i Tolozie.

X iążę Angoulerne jest spodziewany d. 26 b. 
m. w  Bordeaux, gdzie pracz dzień następujący za 
bawi, i p rzy jm ie władze woyskowe i cywilne te­
go miasta. - . . , > . .

Xiadz grecki Hisicharis, ktorego niedawno 
po zbojecku napadnięto we własnćm mieszkaniu, i 
mocno raniono, przychodzi do zdrowia. Zbierają 
składką dla tego Socioletniego starca.

A n g l i a .
L ondyn  dnia 18 listopada.

(z Gazety Warszawskiej.)
Słychać o wyjeździe ztąd Xiążęcia Esterha* 

zegOi k tóry  ma bydź posłem Cesarsko Austryackim  
p rzy ’ dworze francuzkim , na mieyscu $aroua P in-

CeUtt Pan Robert W ilson  przybył z Gibraltaru do 
tu teyszey  stolicy. _ _ _ _ _

О Б Ь Я В  Л £  H  I  E.
П о водѣ Господина Г  давно командующаго 

ію  Арміею, о т ъ  Йнтендансшва оіщіі-Армір бимь 
Объявляется, ч т о  йа Поставку провіанта, а на 
нѣкоторы хъ пун ктахъ  овса,бу Дутъ происходить 
то р ги  въ Казенныхъ П алатахъ ниже слѣдую­
щихъ Губерній, гдѣ войска расположены именно: 

а) Въ Кіевской казенной П алатѣ  для войскъ 
въ  сен самой Губерніи на годичную пропорцію

съ іго м ар та  і 824го, по \а  м арта  ібзЗго го да, м ; 
особо въ онойже для Бобруйского п ун кта  М ин­
ской Губерніи на потребность съ іго Іюня 182ІГО 
по іе  Іюня 1826 года; да для всѣхъ магазейновь 
Могилевской Губерніи на потребность съ іго 
Іюля і 8‘24, по іе  генваря 1826 года

б) Въ Могилевской казенной П алатѣ  в то р и ­
чныя м ѣстны я торги , дла всѣхъ пунктовъ оной, 
на время съ іго Іюля 1824, по іе  генваря іЗзЬ 
года.

Сроки торговъ назначаются въ К іевской  
казенной Палашѣ первому то р гу  182ЗГО года де­
кабря і8го, igro и 2 іго , второму т о р гу  і 824 го­
да генваря Зго, 5го и уго, т р е т ь е м у  іого, и г о  и 
і2го; переторжкамъ і 4, і 5 и ібго; въ М огилев­
ской казенной Н олатѣ  то р ги  генваря Зго, 4го и 
Зго, и переторж ки генваря 8го дго и іого.

Н а сіи сроки вы зы ваю тся желающіе къ 
торгам ъ съ законными залогами, воуваженіе по 
мѣсячной поставки припасовъ, на се и разъ въ 
п яту ю  чаешь противъ подряда, а на обезпеченіе 
задатковъ особо, кромѣ общ ественныхъ о т ъ  дво- 
рл и ста  поставокъ , кои о стаю тся  на одномъ до­
вѣріи ; вѣдомости о потребности  въ каждой Гу­
берніи будутъ разосланы въ Казенныя П ал аты  
въ свое время и публично въ оныхъ о т к р ы т ы , въ 
м ѣстѣ  съ подробными кондиціями и прочими 
правилами, на основаніи коихъ должны происхо­
дишь поставки.

Генералъ И нтендантъ  і . Арміи А ртилле­
ріи Генералъ Маіорь Пироговъ. 

Ноябра і 4 дня іЗиЗ 
года М. ІПкловъ.

O G Ł O S Z E N I E .
Z woli J W Głów no-Dowodzącego iszą Armią, 

od Intendeacyi tey arm ii n iniejszem  ogłasza się, ii  
na dostawę prowiantu, a do niektórych punktów 
owsa, będą się odbywać targi, w  Skarbowych Iz ­
bach, niżey wyrażonych guberniy , gdzie woyska 
są rozłożone, a mianowicie:

a) W  kijow skiej skarbowe у Izbie dla woysk 
w teyże gubernii, na roczną proporcyą od 
lgo marca 1824, do lgo marca 182З roku 
osobno w tey /е  dla Bobruyskiego punktu Mtń- 
skiey Guberm i na potrzebę od lgo jurni i824go 
do igo junii 1825 roku, i do wszystkich magazy- 
now mohilewskiey gubernii na potrzebę od lgo 
julti 1824 do lgo januaryi 182З roku.

b) W  mohUewskiey Skarbow ej Izbie po­
w tórne m iejscow e targi, dla wszystkich jey pun­
któw na czas od igo julii 1824 do lgo stycznia 
1826 roku.

Term iny targów  naznaczają się w Kijowskiey 
Skarbow ej Izbie, na pierwszy targ, 182З roku de- 
cembra 18. 19 i 21; na drugi targ  i8s4 r. janua­
ry i 5 , 5 i 7, na trzeci 10, 11 i 12; na przetargi 
i 4 , i 5 i 16; w Mohilewskiey skarbow ej izbie t a r ­
gi januaryi 3, 4 i 5 a przetargi tik o ż  january i 8, 
9 i 10.

Na te term iny wzywają się życzący na t a r ­
gi ż praw nem i ewikeyam i, w proporc ją  miesię­
cznej dostawy żywności , na ten raz w p iąte j 
części całego pod radu, a na zabezpieczenie zadat­
ków osobno, prócz dóstaw od Zgromadzeń s ta ­
nu Szlacheckiego, które zostają na sam ej ufności; 
wiadomości o ilości potrzebnej w każcley guber­
nii, będą rozesłane do Izb Skarbowych w swoim 
czasie , i publicznie w rtich  odkryte , razem  ze 
szczegółów emi kondycjam i i dalszerni prawidłami, 
na k tórych  osnowie mają się czynić dostaw y

Jenerał In tendent lazey Arm ii. Jenerał Major 
Ar, ty ller у i Pirohow .

Nowembra i 4 d. 182З 
roku M . Szkłow

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego Litewskiego Gubernatora.
A ndrzey Sucharski R zeczyw isty Radca Stanu i Kawaler.

w Drukarni Redakcji>



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. i45.
W iln o  dnia  528 L istopada  v. s. 182 5 Roku .

O g ł o s z e n i e .
i  Od Lifcew.sko-Grodz,icńskiego Guberniaine- 

go Pi zadu ógłasza^się, iź pocztowe sfcacye w Gro­
dzieńskiej guberni i oddalać się będą к publicznych 
targów od igo julii następującego *824 roku na 
trry lata następne, i jeśli się życzący okażą, ze­
chcą przybywać dla targów na pierwsze dwa 
terminy tó jest-* 1 i i 5 następującego decembra 
t. r, do pow ałowych miast do ziemskich pow iato­
wych Są do w', a na ostatni i kończący d. 10 Janu­
ary 1 następującego 1824 roku* dov tutevszey Skar­
bowe у Izby z prawnemu kaucyami. Duai 2З no­
we ir.br a i  Ha5 Sroku.

55a Sekretarza Protokulista Tytularny Sowie13 
tnik Kajetan Dobrowolski.

i  W  majętności Strawiem kacłi Murowa*» 
bych o 9 mil od W ilna w pow iecie Trockim  na 
gościńcu K owieńskim  położonym, znaydują się 
O giery stadny Korne w ierzchow e i pociągowe 
już analizowane, gatunku arabskiego do sprze­
dania, ktoby one życzył nabyćznajdzie cenę o -  
stateczną wyznaczoną na każdą sztukę , a tó 
dla ułatw ienia kapującemu i sprzedającemu nie­
przyjemności przetargów.

Ód Litewsko W ili ńskiego Gubernialnego Rzą­
du ogłasza się i i  zostający dla posyłek przy Wł- 
Lńskiey [zbić Pows>eęhąey Opieki, po uwolnię; 
mu od robot w bubruyskiey twi< razy, jako do nich 
mesposobny, Ліекіеу Siemionów Kuraczkrn po wis - 
dający na ekamioie , że od drodze ma ma lat 36 
rodem z mdsk.iewsk.iVy gqbcrnn z <nożay*kiego po­
wiatu, ze w&> Alek.sndrow a z poddanych obywatela 
WaStiią Komy ni a a, jako włocęgą bawiący się; dla 
nieokazania do potwierdzenia tego cu^rimiey szych 
dowodow; n& mocy (Jk-iŁu Raadsąeego Beńatu pod a« 
29 augusta i8 v>7 roku ; podług rezolucji Rządu 
pod dniem 6 julii 182З rcL a w yd an ej, uzna­
ny w łóczęgą, i na mocy iu  paragrafu N aj­
wyższego > g o  Gesars^ey Mości rozkazu, pod 
dniem 2З iebruaryi 182З roku danego Rządzące­
mu Senatowi) dla odprawienia do Syberji na po­
ślednie odesłany dnia i 4 julii 5 podług urządze­
nia w ustanie o zsyłko wy ch, do Tobolskiego 
Prykazu zsylkowych;. o czem zgodnie z 12, 15, i 4 
i  i 5 punktem tegoż Kay wyższego Ukazu uwiada­
miają się właściciel tego y. ioczęgi, albo gromada, 
do które у on należy. Przymioty pomiecionego włó­
częgi.’ wzrostu 2 arsz. 5f  w iersz ., twarzy podłu- 
gowatey, włosow na głowie ciemnych, na wąsaph 
tusych, brodę goli, oczu błękitnych, nosa podłu- 
go wat ego. >Doia 5 gbra 182З roku.

Assesor i Kawaler Nowicki.
Sekretarz i Kawaler KleysL

W e z w a n i e .
i  W  skrawie za Remmissą Sądu G łów nego  

L itew sko W ileńskiego ago Departam entu szlacht 
W alterów  z kredy torami, dębi torami i różnego 
ty tu łu  pretensorami do Sądu Biem skiego Bra- 
aławskiego w prow adzonej, na dniu i 4 miesiąca 
nowem bra roku idącego zam ierzony^  zostało  
ukończenie oney ostatecznie w  kadencji Trzy- 
K ródkiey roku następnego i 8s 4, iżby przeto 
w szyscy mający stosunki do takowego dzieła w  
tym  czasie sami, lub przez Prokuratorów pod 
utratą rzeczy pretensje  udowodniali, Sąd Z iem ­
ski Ptu Brajlowskiego zawiadamia. W  protoku- 
le  przez zasiadających podpisano.

Ziemski Ptu Brasławskiego Pisarz K azi-  
miara Alexandrowicz. R egent Felicyąn АІехаа* 
drowie^.

1 O św iadczenie im ieniem  Ignacego cyca, 
Antoniego, Justyna i Jana synów Semplińskich  
Skarbników Ptu YYiłkomirskiego za я osi się w  
rzeczy następnej: zeszły щ tego św iata S tan i­
sław  T o w f ański dziedzic folwarku Saw kbzek  
w  pow iecie W ilk . leżącego, zaw iniw szy oświad­
czającym za obhg-iem własnoręcznym  w mieysett 
jego opłaty asse kuracją przez się wydaną, po* 
Uiietticoy folwark do ektenuacyi tym że oświad­
czającym się podał, zabespiecc&jąc tym że doku* 
hien te m assekuracyynym , ,  t i  cokolwiek albo 
z rzeczy erekcji folwarku, albo innych wydatków  
w zastępstwie aktorów Sawkiszek pomienionycfi 
do bonifikaty należeć będzie, to w szystko posse- 
sorowie eśtetm acyyni z  intrat folwarku dla sie­
b ie  wybierać mają. Na mocy tey Uisekuracyi 
oświadczający się obiąwszy Sawkizzki ferÓtkó 
przed zgonem Stanisława Tow iańskiego, p o je»  
go śmierci exekw ow ati swoją poesesyą a i  do 
czasu w który mby satysfakcją op artej sum ­
my na Śawkiszkach otrzym ać m o g li, a  ty A  
czasem sukcessorowie ś. p. Tow iańskiego, An­
toni i Franciszek bracia, Puicherya siostra To«  
wiańscy, jako m ałoletni w yw iezien i przez sw o ­
ją familią niewiadomo dokąd, źadney kom m u- 
nikacyi do oświadczających się nieczynią, D o­
piero w roku bieżącym gbra 5Ignacy R utkow ­
ski Rotm. W iłkom ir- w spólnie z L egow iczam i 
b aktorstwo folwarku Sawkiszek po su k c e so ­
rów Tow iańskiego w ynieśli zapozew  przed Sąd 
Ziem. P tu  W iłkom ir., w  takiey okoliczności,

«у oświadczający się kończąc extenuacyą aw ey  
leindś ei bronić tegoż folwarku nie będą m ie­
li powodu i prawa, a sukepssorowie Stanisła­

wa Tow iańskiego skończywszy lata m aloletno- 
Sci odpowiadać na zapozew  są obowiązani; prze­
to n in iejsze  przed Aktami P tu  W ileft. publi­
czne czyniąc oświadczenie, w  zamiarze ogłosze­
nia cnego przez G azetę K uryera L itew skiego, 
z przyczyny niewiadom ości m ieysca pobytu a- 
ktorów Sawkiszek, ternie oświadczeniem  ostrze­
gają ich  o w yniesieniu po nich zapozw ow , a 
razem donoszą, iż sami jako niemający już pre­
ten sji do ich majątku bronić go uieznaydują  
obowiązku, a zatytn w szelkie straty z opiesza­
łości Aktorów samych wyniknąć m ogące, b y-  
hayniniey dotykać teraźnieyszych posessorów i  
żadney na nich odpowiedzi ściągnąć nie będą m o­
gły . Antoni Sem pliński. Roku і 5з 5 mca gbra 

' 'tfs dnia. Przed Aktami Ziem. P tu W ileó, sta w a­
ląc osobiście W . JP. Antoni Sempliński takow e  
oświadczenie do Protokułu wpisać podał i w  

; onym własnoręcznie podpisał. Przyjąłem  Jan 
■ Zienkow icz W ileńsk i Ziem ski Rejent.

D ozw ala się Redakcyi K uryera L itew sk ie­
go um ieścić do Gazet, tegoż K uryera, Joachim  
C zy i Sędzia Ziem . Ptu W ileń ,

5. Litewsko»Wileński Gubernialny Rząd po* 
daje dó wiadomości, i i  do wzięcia w tuteyszry Gu- 
bernii przez publiczną licytacją  w  Izbie Skarbo­
w e j  odbywać się mającą, pocztowych Stacji, prze- 
Znaczone są terminy . 21, 25 i 25go kwietnia na­
stępującego і 8з4 roku: a zatem życzący one licy­
tować. raczą na potnienione terminy z dostateczne- 
tni ewikcysmi jawić się do wzmienioney Skarbo­
w e j  Izby, Dat w W ilnie 2З2З roku listopada ljp 
daia Assesor i Kawaler Kazimierz Nowicki.

Sekretarz i Kaw#leł Кіеулі.
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W y p ił z xiąg Ziemskich Pow iatu W ileńskiego.
Roku l S i 3 miesiąca nowembra ig  dnia przed Aktami Ziemskiemi Pow iatu W ileńskiego, 

stawając osobiście W JP. Am broży W ilgocki K apitan woysk polskich, oświadczenie w espół 
z  ogłoszeniem  do akt podał, które tak się wyraża : oświadczenie Wespół z ogłoszeniem  w im ie­
nin i rzeczy JW . Ludwika Hrabi Paca Jenerała d y w iz ji woysk Irancuzkich. i  polskich Kcrn- 
mandora i K aw alera w ielu orderów, czyni się s  następnych pobudek: JW . Ludwik Hrabia 
Pac Jenerał i Kawaler, za w iedzą Prześw ietnego W ileńskiego Rzym sko K atolickiego K ońsystorza  
jako władzy D yecezalney, oraz za posrzednictwem  Sądu G łównego W ileńskiego drugiego D e­
partamentu i innych juryzdykcyy, w ypłacił w  roku teraźniejszym  182З a pry іа n  i 34 dnia 
przy Aktach Sądu G łów nego W ileńskiego sgo D epartam entu, oraz 4 sierpom przy Aktach 
Grodu W ileńskiego, następne summy duchowne, itn c  K aplicy W M fow kzow akiey przy koście­
le katedralnym wileńskim  pod rządem JX. M ateusza Szatyńskiego kanonika i proboszcza be. 
dącey, za prawem zastawnćm  ś. p. Piotrfc Hrabi Paca Starosty w ileyskiego na m iasto R óżanki 
w' pow iecie lidzkim roku 1725 jurni 2* dnia wydanym, a 1726 roku maja a8 w Trybunkll 
Litew skim  com positi juditii przyznanym, złotych polskich 12,5oÓ. ado; Kiężofti K arrhelitol. 
starey reguły klasztoru żołudskiego, za prawem zastawnem wyderkafowym od ś. p„ p ,0tra ł  
Enfrozyny z  Ogińskich H rabiów Parów Starostów Wileyskich na folwark De raźna w pow ie­
cie lidzkim 1740 jurni s 4 z listem  na przyznanie wydanym, а 181З m iesiące oktobra 20 doik 
w Sądzie Ziemskim Lidzkim aktykow anym , złotych poi. 5,000. 3 tio: Kięźom  Ar.-uśtyanom  
Errem itom  w klasztorze wileńskim  na Sawicz ulicy rezydującym, za dwóma dokumentami 
tojest za obtigiem ś. p. P iotra 1 Eufrozyny z Ogińskich H rabiów  Pacow  Starostów wileyskich  
w  roku i ? 4g junii 20 z awikcyą ca hrabstwie Różance wydanym, a tegoż roku julii i  dnia 
w  Magdeburyi w ileńskiey przyznanym złotych poi. 4 ,000, i za obligiem blankietowym  od 
t„ chże ś. p. P iotra i Eufrozyny z Ogińskich H rabiów Pacow  Starostów wileyskich z listem  na 
przyznanie, г  terminem opłaty rtiku 1701 junii з -ł wydanym, a i 3 i 4 januaryi l0 dnia w  Sa 
dzie Ziemskim W ileńskim  oblatowanym złotych poi. 2,000. 4'to: P P . K arm elitankom  Bosym
wileńskim  w klasztorze przy ulicy końskiej a teraz policeyśkiey rezydującym , za dwóma za­
pisami, jik otó i za obligiem śp. Michała Jana Hrabi Paca Starosty Ziolawskiego Jenerała 
Leytnanta woysk W . X. L itew skiego, z ew ikcyą na dobrach K i waty czach w W ojew ództw ie B rze­
skim, roku 1767 augusta 15 dnia wydanym a tegoż roku miesiąca septembra 3 dnia w  Ziem-" 
stw ie  W ileńskim  przyznanym złotych poi. 9.000, i za obligiem 1. p. Piotra i Eufrozyny z O giń­
skich H rabiów Pacow Starostów wileyskich, z  ew ikcyą na dobrach Janowka w pom iecie gro­
dzieńskim . roku 17З0 marca 13 wydanym, a tegoż roku i miesiąca 14 dnia w  Magdeburyi 
wileńskiey przyznanym, złotych poi. 5,000. 5 to: K ościołow i parafialnemu w m iasteczku Ż yr- 
m iwach, za obligiem blankietowym  >  listem  na przyznanie śp. Józefa Hrabi Paca Starosty  
w ileyskiego z ewikcyą na folwarku Stara f z is w a  w pow iecie  lidzkim, и term inem  opłaty  
roku 1772 junii 24 dnia wydanym, a 1821 roku decembra a i  dnia w  Ziem stw ie Lidzkim  
aktykowanyni złotych poi. i 5oo 6to: X X żom  Kanonikom Regularnym  Lateraoeńskim  w m ia­
steczku ^Krzemienicy w powiecfa wołkowyskim  lokującym się, za dwóma skryptami, idque za 
obligiem śp. Piotra i Eufrozyny z Ogińskich Hrabiów Pacow  Starostów  Wileyskich z ew ik ­
cyą na hrabstwie Różanka w pow iecie lidzkim w foku 1729 nowembra 11 dnia wydanym", 
а 17З0 maja 2З dnia w  Trybunale Litewskim  compositi juditii przyznanym, złotych polskich 
13,020 i za obligiem blankietowym  r. listem  na przyznanie od śp. Józefa Hrabi Paca Staro­
sty wileyskiego Jenerał-Majora d y w izji p ieszej w óysk W . k .  L itew skiego, z terminem w y­
płaty 1789 kw ietnia вЗ wydanym, a i8 i$  miesiąca oktobra 10 dnia w  kommissyi sekw estra- 
cyyney Gubernii grodzieńskiej jawionym, złotych poi. 7000. 7 mo: X X źom  Pijarom w S zczu­
czyn ie L itew skim  m ieszkającym , za dwóma dokumentami, tojest za prawem zastawnóm od 
śp. Piotra i Eufrozyny z Ogińskich H rabiów Pacow  Starostów wileyskich, na folwarki Turia  
i M okiejowce w powiecie lidzkim roku 1728 kw ietnia s 3 wydanym, a 1741 janiżaryi n dnia 
w  Z iem stw ie powiatu lidzkiego oblatowanym  złotych poi. 16,000 i za obligiem  tychże śp. P io ­
tra i Eufrozyny z Ogińskich H rabiów P a c o *  Starostów w ileyskich 170З apryla 2З dnia 
e ew ikcyą także na folwarkach T uryi i M okiejowcach wydanym , a tegoż roku maja i3  w T ry­
bunale G łów nym  L itew skim  cońipositi juuitii oblatowanym  złotych poi. 6.O00. 8vo: W  W  PP  
M iłosiernym  także w Szczuczynie L itew skim  rezydującym , za obligiem blankietowym  od 
JW . Ludwika Hrabi Paca Jenerała i kawalera z  ew ikcyą na folwarku T uryi z terminem  
roku 1817 marca 5o wydartym czerw onych z ł. Soo czyli złotych poi. 10,000. Nono: K ościo­
łow i parafialnemu w Różance Bacow skiej* najprzód za różnd-czasowe drobne legacye przez
i .  p. Arjtęcesorow Hrabi Paca czyniona, zajm ując w to oblig ś. p. Podkomorzyney Pacow ey  
w  roku 1718 wydany, złotych poM ich  2,100. Pow tore za obligiem ś. p. Józefa Hrabi Paca 
Starosty w ileyskiego w roku 1792 miesiąca oktobra 5 dnia w skutek legacyi stolarza P ou- 
cha wydanym a 1820 julii 9 w Z iegistw ie lidzkim aktykowanym , złotych poi. 10o. Potrze­
cie temuż kościołowi parafialnemu w Różańce Pacow skiey za testamentem  śp. Józefa Hrabi 
Paca Starosty w ileyskiego Jenerała Leytnanta w oysk polskich w roku 1797 marca 6 spo­
rządzonym a dnia 9 marca tegoż roku przed delegowanym  z Sądu Grodzkiego grodzieńskiego  
Pisarzem  H ouw altem  przyznanym złotych poi. 20,000. Pocz.warte szpitalow i przy tym że  
kościele w Różance Pacowskiey w skutek legacyi testam entow ej 1809 roku przez śp Xdza  
Tadeusza Jodkowskiego sporządzonej, a ża obligiem JW. Ludwika Hrabi Paca Jenerała i 
K aw alera w roku 1816 marca 5o w ydanym , a 1820 julii g w  Ziem stw ie Lidzkim  oblato­
wanym  złotych poi. Ю00. Decimo: W  W . PP . Benedyktynkom  p r ,y  kościele ś K atarzyny  
w  m iąście W iln ie rezydującym , za trzem a obligami jakoto: za obligiem blankietowym  z l i ­
stem na przyznanie od śp. M ichała Jana Hrabi Paca Starosty Zioiawskiego Jenerała L eyt-



капСа w oysk p o i, z ewłkcyą aa wszelkich dobrach z term inem  w ypłaty dnia 24 apryla 176S 
roku wydanym, a 1814 januaryi 8 w  Grodzie wileńskim  oblatowanym  złotych poi. 20,000. 
Takoż za obligiem tegoż śp. Michała Jana Hrabi Paca Jenerała Łeytńanta VV. W . X . L itew sk ie­
go Starosty Z io ław sk ie|o  blankietowym, z listem  na przyznanie z ew ikcyą na wszelkich do­
brach, z terminem w ypłaty 1770 roku apryla 24 wydanym, a 8 januaryi" 18 i i  roku w Gro­
dzie wileńskim aktykowanym złotych poi. 20,000 i za obligiem śp. Józefa Hrabi Paca Staro­
sty w ileyskiego Jenerał Majora W . W . X . L itew skiego blankietow ym  z  listem  na przyznanie  
z ewikcyą ogólną, z term inem  w ypłaty roku 1774 februaryi 24 dnia wydanym, a i 8 i 4  ja­
nuaryi 8 dnia w Grodzie wileńskim  oblatowanym  złotych p o i 20,000. t/udecim o: W  W , X X . 
Kanonikom Regularnym  Lateranenskim  w  W ilnie na Antokolu przy kościele ś. P iotra re­
zydującym , pod rządem VVJX. N iedzwieckiego proboszcza zostającym, za prawem w yderka- 
fowym  od4śp. Teressy z Podbereskich Hrabini Pacow ey Podkomorzyney W . X . L itew skiego  
Marsz alko We у wiłkom irskiey Śtarościnfey R o łoc liey , z listem  na przyznanie z ew ikcyą na fol­
warku Bohuszew szczyznie w  pow iecie lidzkim roku 1702 września 26 dnia wydanym a 1821 
grudnia i 4 w  Grodzie wileńskim akty kowanym złotych poi. 5,000. iDuodecimo: Al tary i H ra­
biów  P ic ó w  w kaplicy ńiontwidowskiey przy kościele katedralnym wileńskim  będącej, za te ­
stamentem śp. Klary z Ż iehow iczow  Hrabini Pacówey M arszałkowey oszm iańskiey 1676 
miesiąca septembra 26 dnia sprawionym  złotych p o i 4,000 f Za różnem i różno czasow ie na­
stałem* legacyam i, przez antecesorow J W . Hrabi Paca Jenerała woysk poi. poźniey poczy- 
nionemi, złotych pól. 1O00. O takowych przeto wypłaconych stimmach przez JW . Ludwika  
Hrabi Paca Jenerała i K awalera, chociaż W ileński Rzy m sko-Katolicki g Konsystorż, szczególne­
mu i ogólnemi rezolucjam i pośw iadczyw szy, też sum my w lokacją J W W . Hrabiom, Z abieł- 
łow i, Załuskie mit, Starościnie z K oćiełłow  Abrainowiczowey; Putkam erowi i Zienkowiczom  
na i t^ d o w ą  hipotekę w ręczył, i w ypłacone przez JW . Hrabi Paca skrypta, ile  możność po­
zwalała, od Przełożonych p ow yżej zjaśnionych klasztorów i kościołow uzyskane, tem uż JW*. 
Hrabi Pacow i powrócił, kombi łatę onych i e Ш mi na tę z  aktów nakazał, kiedy jednak w re­
w olu cji krajowcy 1794 roku zdarzonej (oryginalne prawo zastawne na miasto Różankę w  po­
w iecie .Lid лкіт będące, w summie 12,5óo złotych p o i, kaplicy W ołłow iczow skiey przy ko­
ściele katedralnym w iieńskiB  lokow anej, na im ię próboszcza X . Skołdeja, od śp. P iotra Hrabi 
Paca Starosty w ileyskiego w roku 1725 junii 24 wydane, ‘a 1726 roku maja »8 dnia w  T ry ­
bunale L itew skim  com posili juditii przyznane) przez Xdza Bakuzicza uprzedniego Proboscza 
zastawnym  zostało; również dowody altaryi H rabiów Paco w w kaplicy M ontw iłow skiey przy  
kościele katedralnym wileńskim  będąceys na wypłaconą przez JW . Hrabi Paca sum mę 4,000 
złotych p o i za testam entem  śp. K lary z  Z ienow iczow  Jirabiney Pacow ey M arszałkowey  
oszm iaóskiey w roku 1676 miesiąca septem bra 26 dnia sprawionym , i  podobnie* na summę 
złotych p o i iooó legacyam i antecesorow  JW . Hrabi Paca zw iększoną i przez tegoż w ypła­
con ą , niewiadomo naw et w  jakiej epoce, (wedle świadectw a urzędow ey w izyty  1820 roku 
nasiałey) zagi niemu uległy. Podobnież dowody na summę 2,100 złotych  poi. za różnem i drobnemi 
skryptami antecesorow JW . Hrabi Paca kościołowi w  Różance Pacow skiey legow aną i w y­
płaconą wedle raportów i w izyt urzędowych satraconem i zostały, nadto gdy W ileński R zym ­
sko K atolicki K ynśystorz orygiriał zapisu wyderkafowego śp. T eressy z Podbereskich Paco­
w ey  M arszałkowey wiłkom irskiey w rokii 1702 miesiąca septembra 25 dnia na summę 5,000 
złotych poi. X X . Kanonikom Regularnym  Lateranenskim  w W iln ie  na Antokolu przy ko­
ściele ś. Piotra rezydującym w ydany, a 1821 grudnia i 4 w  G rodzie wileńskim  oblatowany, 
z powodu iż tenże zapis pew ne obligacye za dusze śp. antecesorow, JW . Hrabi Paca w  so­
bie m ie śc i, po zaanm hilowaniu onego , w  archiwum  dyecezalnym , dla lokacyi zatrzymał* 
proCz zaś tego gdy niektórzy Przełożeni pow yższych klasztorów i kościołow, mogli zatrzy­
mać u siebie, dla pewnych m ieyscow ych wiadom ościow, widym usy, extrakta, lub też auto­
ryzowane kopie opłaconych dopiero skryptów, przeto, ażeby w następności, przez nifrwiado- 
mość wszystkich okolicżnościów nie w yrodziła się jakaś kw estya, lub pretensya, JW . L udw ik  
Hrabia Pac Jenerał i  kawaler przez ninieysze publiczne oświadczenie w szystkich w  ogólno­
ści ostrzega, iż jeśliby gdziekolwiek w ynalazły się na summy podług pow yźszey specyfikacyi 
w ypłacone, tak zatracone i nie po wrócone tranzakta oryginalne, w yźey  wym ienione widym usy  
lub е х ігак іа , praw zastaw nych, w yd erkafowych, assekuracyynych , obłigów i dalszego tytu łu  
skryptów, że takowe jako opłacone i do pow rótu JW . Hrabi Pacow i należne, są nieważne І 
żadnego znaczenia nie mają. T akow e oświadczenie w espół z ogłoszeniem , w  im ieniu JW . 
Ludwika Hrabią Paca Jenerała i kawalera podpisuję.; Dattum  w  W iln ie  roku 182З m iesiąca  
października 25 dnia. U  tego oświadczenia podpis, ponizey poświadczenie rów nież г  podpisem, 
tudzież dw ie pieczęcie urzędowa i herbowa na laku czerwonym  w yciśn ięte i jedwab przez 
dwa arkusze papieru przeciągnięty utrzymujące, niem niey podpis Sekretarza i numer na boku 
tak się wyrażają: Ambroży W ilgocki Kapitan b. woysk polskich Plenipotent. (LS). Takow e  
ogłoszenie wolno pomieścić w  G azecie K uryera L itew skiego roku 182З m iesiąca nowembra  
9 dnia Generalny Oficyał D yecezyi W ileńskiey Prałat Kanclerz ś. T eologii Doktor. X . W in ­
centy Mikucki. K arty konnotował Sekretarz z Ciechanowca Kiszka Zgierski. N. 53n .  Pa  
podaniu do akt jest takow e oświadczenie w  x ięg i Ziemskie pow iatu  wileńskiego wpisane  
z których i ten wypis pod pieczęcią urzędową ziem ską tegoż pow iatu  stronie potrzebującey  
jest wydań.

Zgodność z Protokułem  poświadczam W ileński Ziemski R egent Jan Zienkow icz.
Roku і 8 з 5 miesiąca gbra 20 dnia Redakcya m oże um ieścić do G azet K uryera L itew ­

skiego takowe oświadczenie poświadczam;
Michał Sawicki Prezydent Ziemski Pow iatu W ileń sk iey  i Kawaler,



а Ъ dnia 8go na gty tego m iesiąca «ciek ł lo ­
k a j  im ieniem  G rzegorz  z m ajętności K otow icz  
w G ab er. M ińsk, w pow iecie Dziestiidńskim  po- 
ł-oioney, do JW  P orzećk lego  n a le ż ą c e »  sk ra d ł­
szy u swego P ana  p ieniędzm i rhb ii a s sy g .tiz y -  
s ta  i kilka łyżek  sreb rnych  sto łow ych. N adto, u - 
niosł % sobą papiery  г  częścią garderoby i n a . 
leżące do Józefa M acilew ieża, syna F ranciszka  
zostającego w obow iązku kam erdynera  u tegoż 
J W . Porzeckiego . Zbieg wyż rzeczony m oże 
m ieć la t sr5, urody średnicy  lecz krępy  i p ieczy- 
s ty , w łdsow  c ie m n o -ru s ję h  p raw ie  czarnych  i 
tak ież  m ający w ąsy i bokenbardy. tw a rz y  sma* 
g ław ey  i ospow atey , oczu okrągłych* brw i o W. 
ciem nych. S u rd u t m a na sobie ciem no sza- 
raczk o w y , m ay tk i ciem no zielone, tu łub  czyli 
kożuch  z ow czyn na w ierzchu . K toby tako- 
w ego zbiega gdzie spotkał, m aonego  zatrzym ać 
i  do nayb liiszey  p o w ia to w e j lub G uberśk iey  
p o lic ji  dostaw ić. W łaściciel zaś onego, r z e ­
czony JYV. P orzeck i były Sędzia appeiacyiriy 
m ieszkający w m ieście M ińsku w domu J W . 
S o w ie tń ik a  W is s m a k o w a , za tak ą  przysługę 
w ynagrodzić  p rzyzw oicie  obow iązuje się.

5 , W  sp raw ie  W W . P an ó w  S tanisław a i 
Jakuba  b raci Poufało  w* Józefy w  sam ąściu 
G raa ick iey , T eressy  C zern iew sk iey  s ióstr z do­
m u  B oufałów ień, z W W . JP anam i F ran c isz ­
k iem  i E ufrozyną г Szuksztow  Boufałam i, 
m a łżo n k am i, i kredy to ram i F ra p ck z k a  B oufa­
ła , D ek re tem  Z iem skim  1822 ro k u  grudn ia  i 4 
dnia  z m ocy rem issy S ądu  G ł. L itew skiego  
W ileńsk iego  ago D ep a rtam en tu  n a s ta ły m , na 
rozdział dóbr L igurn w  upitsk im  * a ttynencyi 
W ism o n t W S zaw elsk im , schedy z  ekdyw izyi 
T yszk iew icza  w  K o w arsk a  w  W iłkom irsk im  
p o w ia ta c h , fo lw arku  Szląnow a w K ró les tw ie  
P o lsk im , dom u w m ieście W iln ie , górę  Boiifa- 
łow ską zw anego położonym , o raz  dalszych fun­
duszów  sum m ow nych i ruchom ych po Józefie 
dzi&clu, L eon ie  cycu  B oufałach pozostałych, a 
za razem  iu  dom ierzenie  satysfakcyi w ie rzy c ie ­
lom  i p retenso rom  W . F ranciszka  B oufała, Sąd 
D zielczo  Podkom orsko E xdyw izorsk i p rzezn a­
czony, w  roku  bieżącym , m iesiąca lis to p ad a  5 
dnia w  kom plecie naznaczonym  za obw ieszcze­
niem  trz y k ro tn ie  w  G azecie  K u ry e ra  L ite  w. 
op u b lik o w an y m , w edle postanow ienia  rem issy  
do dóbr L igum  zeb rany , inw eętacyą  w szystkich 
dóbr w  górze w y rażo n y ch , l ic y ta c ją  ru c h o ­
m ości, w op ieczę tow an iu  znaleziony, za u p rze ­
dzić pow innym  ogłoszeniu przez  U rzędn ika  W . 
L u d w ik a  Bilbw icza Sędziego , a  z te r a ź n ie j ­
szych elekeyow  P re zy d e n ta , Z iem skiego Sza» 
w eh k ieg o  przeznaczy ł dobra L iguny  z a ty n en - 
суаглі W . Jak u b o w i, schedę z Exdy w iz ji  
w  K o w a rs k a , fo lw ark  Ś z iaęo w  w K ró lestw ie  
Polskim  i dom  w  m ieście W ilu ie , W . S tan i­
sław ow i B oufałom  w  adm iuistracyą o d d a ł, 4°  
pom ocy w dow odzen ia  i obrony in te ressu  XV* 
F ra n c iszk a  .Boufała, za pow odem  arestancy i 
dz ie ła  swojego p row adzić  i osobiście asysto­
w ać niem ogącego, sku tk iem  rem is. Sądu G łó w ­
nego i Z iem stw a W ileńskiego, VX W . B onifa­
cego D ulew icza i S tan isław a C itow iczą subse- 
liow  P o w ia tu  Sza w elskiego adw okatów , t a  p ro ­
k u ra to ró w  p rzydał , censum  dla nich nazna­
czyw szy , żoLy adm inis^tratorow ie częściam i 
opłacali zaleciw szy, lo k ac ją , posługę i w ygody

dU  n ich  zapew niw szy , do p rz e jrz e n ia  papie 
ro W , i usposobienia gotow ości zobow iązał,
0 ty m  p ro k u ra to ró w  ob ran iu , i przeznaczeniu^ 
Sąd Z iem ski Szaw elsk i, zaw iadom ił. K ance la - 
ry ą  m.ięyseową" w edle przeznaczen ia  rem issy 
w  dobrach L igum ach ustanow iw szy  oraz p e ­
wność i bezpieczeństw o 'żąstrzegłszy9 pap iery  
z  kancelłkryi Sądu Z iem stw a W ileńskiego  pod 
obsigilatą do Sądu swojbgo p rze tran sp o rto w an ę , 
pod jey dozo t oddała, kom portącyą  do oney 
W  W . S tan isław ow i i Jakubow i BouTałowi, ich 
siostrom , XV. G ranick iey  i C zern iew sk iey , tu ­
dzież kredy torom* i p retensorom  F ranciszka  
B oufała, m em iń ey  Józefa  dziada, L eona oyca, 
w ym ieniając do ja k ie j  kom pbrtacy i są obow ią­
zani składać, w przeciągu  m iesiąca lu tego  roku  
następującego і 8 а4 , pod rygorem  kar sp rzeci- 
w ieństw a  nakazał, żeby żadne mi exkuz p re te k -  
tam i nie zasłan iały  się strony , p e rsy s łe » c y | 
kom portow anych  papierów ', a i  do ostatn ich  dni 
m iesiąca czerw ca, i  wolną kom m  unik асу ą  s tro ­
nom  za rew ersam i rozciągnął, i zastrzeg ł obo­
w iązek w ykonania przysiąg na w ierności do­
pełnionych. koftlportacybw , po p roduk tach  _ па» 
znaczy ł, kom orników  do w ym iaru  z przepisać 
niem  praw ideł, i oznaczeniem  nadgrody nom ia 
now ał, 'p rz e z  edyktftlTńę pozw y d e b ito ro w , do 
massy zaw iniający cli pod rygorem  i w n iestan - 
nośei onych, sądzenia poszukiw ania su mm p o ­
w ołać p rzeznaczy ł, i  dalsze szczegóły z rodzaju
1 składu sp raw y  w yn ik łe  rozw iązaw szy ; jók 
oraz o p rzeznaczen iu  członka duchow nego do 
K lęcia  B iskupa dyecezyi zm udzkiey odniósłszy 
6ię$ zjazd następny do dnia 1 w rześn ia  roku  
następnego o d ro c z y ł, w k tórym  te rm in ie  źe 
zająć się p rzedśięw ćzm ie oczew istym  całego 
ńinieyezego d z ie ła , bez żadnych odkładów  ro z ­
biorem  d w cześnie zapow iadając, w zyw a w sźy- 
stkie* z jakiego bądź zF zód ła , i  s tosunku do 
tey  spraw y intereśsoW ane osoby lub strony ; aby 
te rm in u  p o w y ż e j oznaczonego pilnem i będąc, 
sw oje p retensye  tiw iadom iały , w  raz ie  nióstan- 
n o ś c i , i  n iepop ieran ia  w  sw ych stosunkach 
w szystk im  kredy  to rom , i p retensorom , Józefa 
dziada, L eona oyca i F ranciszka  syna B oufała , 
w iek u is tą  $amissyą ich p retensyow  zapisze i 
ogłosi. Co żeby do pow szechnej każdego w ia ­
dom ości doszło te  ostrzeżenie  przez aw izacyą 
w G azecie  K u ry e ra  L itew sk iego  po trz y k ro t­
nie um ieścić postanow ił. D at w  L igunach  
w pow iecie upitsk im  18s 5 ro k u  listopada 10 dnia.

T adeusz  D ow gird Podkom orzy  P o w ia tu  
Rosieńskiego. Ziem ski P o w ia tu  Xl/ileńskiego 
P isa rz  i E x d y w izo r Jó zef Q iszański. Sędzia 
Z iem ski Śzawełskś E x d y w iso r Ludwik Bille wicz.

. A Sąd Exdy<vizorski.
5 . Sąd T ax a to rsk o -E x d y w izo rsk i nad m a­

jątk iem  Podbrzeż zwianym w pow iecie W ile ń ­
skim  położonym  do dziedzic tw a niegdyś zeszłe­
go A dam a C iechanow ieckiego F o rszn iey stra  n a ­
leżącym  ustanow iony , ju ryzdykcyą  swoją do 
dnia 4 m ęa decem bra te ra źn ie jsz e g o  ro k u  od­
roczył. O czem  k redy to row  i p re tenso row  te^ 
goź A dam a C iechanow ieckiego przez  ninieyszą 
aw izacyą  zaw iadam ia. R oku  і8 зЗ  m ca no - 
w em bra  20 dnia*

D ozw ala  się u m ie śc ić  vc G azecie K u ry e ­
ra  L ite  w. A ntoni K o c ie łl Sędzia Z  P . Z . E x -
dyw izor.
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